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W I L N O  VS. d. 1 Lipca 18°8 r. Uriwfer* 
eytet Jmperatorski Wileński obchodził zamknięcie 
roku Szkolnego, a rozpoczęcie wakacyi publicznem 
posiedzeniem. Rektor Uniwersytetu w zagajeniu 
Sessyi wystawił krótką Htstoryą prac, starań, i ro­
bot, które w ciągu upłynionego roku łożone i do­
pełnione były przez całe zgromadzenie dla nauk 
i instrukcyi publiczney, dla ich potrzeb, zakładów 
i funduszów. Po czem JP. Jędrzey Śniadecki 
Professor Chemii czytał rozprawę o nowym me- 
taliu przez siebie odkrytym w surowey platynie, 
który od nowo wynalezionego Planety Vesta na­
zwał Vest?um; ważny ten Chemiczny wynalazek, 
do któiego przyszedł rzeczony Professor przez kil­
ko miesięczny ciągłą pracę nad rozbiorem Platyny 
surowey i nad oddzieleniem z niey wszystkich 
metallów, przyprowadził Autora do charakterów 
nie tylko nowego metallu, ale samey nawet czy 
stey (Jlatyny , i do wielu faktów w Chemii do­
tąd nieznanych, wypadki tak szczęśliwcy i pozy 
teczney pracy kommunikowane są Akademii umie 
iętności S. І eter' burgskiey i Instytutowi N uodo- 
wemu w Paryżu. Zakończyła się Sessya Uniwer­
sytetu ogłoszeniem Uczniów, którzy we wszyst­
kich oddziałach nauk przez postępek szc/ególniey 
szy zasłużyli na nadgiody, to iest w oddziale nauk 
Fizycznych i Matematycznym h Kajetan Krasso­
wski, Махуmilian Jakubowice, Kandydaci do sta­
nu Nauczy ciel- kiego, W oddziale nauk Medy­
cznych Krzysztof Grass Kandydat Medycyny, w 
oddziale nauk moralnych i politycznych Józef Ko- 
derkiewicz, magister prawa, w oddziale Litteratu. 
ty  i sztuk pięknych Stanisław Żukowski, kandy­
dat do stanu nauczycielskiego z postępu w F jIoIo- 
gii, Literaturze Greckiey i Łacińskiey, w tymże 
oddziale Uczniowie Skulptury Franciszek Zeyfert, 
Kazimierz JeLki z postępu w tey sztuce.

Na dniu 14 Czerwca VS. zszedł z tego świa 
ta w 57 roku wieku swego ] W. Ludwik Hrabia 
Skumin Tyszkiewicz Marszałek W. W. X L Aktu- 
alny tayny KonsyJiarz J. Jmperatorskiey Mci wszech 
Rossy i, Bailli orderu S. Jana Jerozolimskiego, orde- 
r # S. Andrzeia, orła białego, Alexandra Newskie­
go i S. Stanisława Kawaler. Słodyczy obycza- 
1 w stałością charakteru, ochotą d-o usług Publi­
cznych ziednał dla siebie powszechny serc oby­
watelskich szacunek, i okazał się być nieodrodnym 
starożytnego domu potomkiem. Naypr?ód w obo­
wiązku Adiutanta przy boku Królewskim i Aktu­
alnego Rotmistrza kawaleryi narodowey, toż Ci- 
wuna Województwa Wileńskiego i Pisarza W. W. 
X L. dał się poznać Kraiowi. W trzydziestym 
roku wieku swego z chwałą odbył urząd Marszał­
ka Trybunału W . X. L. Trzy razy obrany był

Posłem na Seym z Województwa Wileńskiego, w 
czasie drugiego posiewania Marszałkiem Seymo- 
wym. R. 1780 otrzymał buławę polną W. X. L; R, 
1791 został Podskarbim W,* naostatekr. 1 793 Mar. 
szałkiem W. Litewskim; zbieg trudnych okoliczno­
ści przeszkodził iemu okazać całą zdfttność,iaką miał 
do publiczney posługi na stopniach tak wysokich; 
w tern przynaymniey zyskał świadectwo ziomków 
chwalebne, iż piastując dostoyne urzędy przez lat 
wiele, nie oburzył nikogo przeciw sobie, owszem 
tylu miał przyiaciuł ile znajomych. Związkiem 
krwi z familią panującą połączony, Mądrego Kró­
la statecznie posiadał szacunek, od obywateiów 
powszechnie był poważany. Pod rządem tera- 
znieyszym przez lat kilka sprawował obowiązki 
Marszałka Gubernskiego Litewskiego. Zamieniając 
życie publiczne na prywatne, jeszcze widoczniey 
okazał piękne duszy swoiey przymioty. Wiarę 
przodków w calem życiu szanował, umierając po 
Córześciańsku dowiodł, iak dobrze w nim była za. 
szczepiona; uwiadomiony o zbliżającym sję zgo­
nie, przyioł wyrok statecznym umysłem, i natych­
miast o Nayświętsze Sakramenta prosił. Niezno, 
śne długiey choroby bole zniósł mężnie i cierpli­
wie. Wspaniałym obrządkiem ciało jego do gro. 
bu Rodziców przeniesione zostało d. 27 Czerwca.

S. P E T E R S B U R G  VS. d. 19 Czerwca! 
Dalsze czynności wojenne w Finlandyi. Do Abo 
GM. Borozdin posiłek nowy wprowadza. GL. 
Raiewski doniosł , że kwatera główna Feld Mar­
szałka Klingsporn postąpiła na przód, i słychać o 
zamiarze nieprzy lacielskiego attaku, który dla 
Rossyanów nie może być niebezpieczny. Pier­
wsza dywizya fiottylli weszła do Hangut , zkąd 
niedaleko widzieliśmy 8 okrętów liniowych Szwe 
dzkich z mnieyszym statkiem, wszystkie oddaliiу 
się z oka na głębinę.

D. 30 GL. ihrelay de Tolli doniosł, że głó­
wna kolumna iego znayduie się w Jokas, straż 
przednia o wiorst 20 na drodze ku Jorris; w 
Michel był GM. Łabanow ; nieprzyjaciel okol > 
Warkaus, straż przednią trzymając w Jorris; siła 
iego wynosi od 3 do 4 t. pod Brygadyerem SandeJ; 
Graf Cronsfcedt z równą liczbą miał czynić za 
czepnie między armią G. Klingsporn i Kuopio. 
G. Buxhewden wnosząc że to nastąpić może na 
drodze prowadzącey do Jusakil, zalecił GL. Ra. 
iewskiemu woysko ztamtąd cofnąć ku Tawasthus, 
a z Helsingtors i Osicrsund posiłek zprowadzić. 
GM. Szepielew doniosł z Helsingen, że w blizko- 
ści tego przygórka iest g  nieprzyjacielskich sza, 
lup, gdzie na brzeg występując mieszkańców za­
bierały.

D. 31 Wice Admira ł  Sariczew z Sweaborga
)



wysłał znowu częśc flot ty II i z woyskiem. Do te­
go portu z Cronstadu przyszła eskadra, fregatę 
postawiono między twierdzami Langem i We ster 
Swarto dla porażenia Szwedów gdyby się poka­
zali. GM. Tuczkow doniosł z Eknes , że pod 
Hangut widać codzieńnie krążącą eskadrę 8 okrę­
tów liniowych; te d. 27 płynęły ku Lappowirtc, 
d. 30 jeden statek zbliżył się na t. sążni do Gu­
staw Wern pod flagą Rossyiską, lecz po wystrza­
le naszym odszedł. Podobno tu Szwedzi maią 
zamiar nie dopuścić przeyścia naszey flottylli z 
Sweaborga do Hangut; więc zalecono Adroiral o .  
wi Sariczew, ażeby Rossy iskie statki zrnocnił.

D. 1 czerwca GL Raiewski doniosł, że pod 
Perć ho attakowat nieprzyjaciel prawe skrzydło # 
o czem dla oaiegłości wódz nie odebrał rappor- 
tu, z Koiwjstu tylko doniosł Połkownik Wiastow, 
iż Pereho zaieli Szwedzi i most w Motonen zpa- 
liji. U. tiiiXhewden zaitcii temu Oifrcyerowi 
przed zmocnionym nieprzyjacielem do Jaiis ustę­
pować; GM. Mullerowi posłać do lattmeitois p y ­
chotę z armatami,' a GL. Barclay de lo l i i  został 
ostrzeżony, ażeby rozciągnoł się do Koiwisto dla 
przeszkodzenia Szwedom w attaku centium. Za- 
słamaiąc odwrót GL. Raiewskiego, z Lilkno po­
siano woysko przez Lappo do Aiaruoi. GL Ra- 
iewski dcmosł iż Szwedzi zdobyli pereho od Ki- 
wiarwi w óuo ludzi, 1 rozciągnęli się do SaWfiar- 
Wn; późnie у w nocy trwożyli wodza Rossyiskie- 
go na lewem skrzydle; nic tu lednak nie było 
ważnego.

D. 5 czerwca Officyer wysłany do Hangut 
doniosł , iż eskadra Szwedzka z 7 okrętów lini­
owych , 3 korwet złożona krąży w tey stronie ; 
flagi nie pokazuje, Admiralskiey nawet dla odle 
głości nie możno rozeznać; po budowli tylko wi­
dzieliśmy, że jeden statek b) ł Angielski. Dywi- 
zya flottylli naszey przybywszy do Abo sta mi a 
pod wyspą Belholm blizey brzegu, ażeby w ży­
wność opatrzoną być mogła; druga dywizya Par- 
kalaust minęła. GL. Barclay de folii doniosł, ze 
przybył z w oyskiem pod Joris; tu Szwedzi wygo­
dne stanowisko mieli między jeziorami połączo- 
nemi bystro płyi^cą i głęboką rzeką, które у brze­
gi błotniste zasłaniali Strzelce, okopy, batterye. 
GM. Łabanow z S. Michel rusza przez Chauki- 
wori do Piekszemaki łączyć się mając z Półko 
wnikiem Potemkinem ciągnącym z Jokas.

D. 6 GL. Raiewski donosi, że zapęd Szwedów 
pod Pereho lękać się kazał, żeby nie attakowaii 
w Lappo; więc Rossyame odstąpili ku Lii кію; GM. 
Kniper z Ѵаьа posłany do Lappo, z Nikarleby Puł­
kownik Kulniew, zostawiwszy tu silny korpus GM. 
Jankowicza, w Vasa GM. Demidow; główna ko­
lumna w Lilkiro; most od nieprzyiaciuł zpalony 
w Mutonels naprawiono. Zalecono GL. Kaicw- 
skiemu naylepiey zm ocn ić  się w Lappw, o leby  
zasłonić mógł linią żywności, i zbliżyć się do GL. 
Barclay de Tolli, który doniosł, że po silnym od­
porze nieprzyjaciel z Joris wyparty, niemało za­
bitych , i o ieńców utraciwszy,* zdobyliśmy nadto 
armatę nabitą żelazną; z naszey stiony 4 poległo, 
40 ranionych ; między żeńcami Szwedzkienu iest

Officyer "od artylleryi. Wkrótce potem zaieliśmy 
Warkaus ; nieprzyjaciel nad wszelkie mniemanie 
opuścił to mocne stanowisko bez odporu żadnego,* 
nagły iego odwrót przypisujemy tey okoliczno­
ści, że GM. Labanow ciągnący przez Pieksemia- 
ki mógł z tyłu stanąć. Zaczęte pod Warkaus o- 
kopy napełnione są armatami, których część wię­
ksza na lawetach; budowle skarbowe przed ustę­
pem zapalili Szwedzi i zniszczyli. GL. Barclay 
de Tolli oczyszczają; sobie drogę, na każdym pra­
wie kroku znayduie ztąd trudność, iz nieprzyja­
ciel wszędzie mosty zpalił, a stanowiska wybiera 
nie przystępne. Więc wódz Rossyiski zrobić ka­
zał promy, znieść one do rzeki ludźmi, i pod na­
tężonym ogniem Szwedów zpuścić na wodę dla 
przeprawienia piechoty, iazda zaś wpław rzeuę 
przechodziła. Tym sposobem przymuszeni zosta­
li Szwedzi ustępować z Jvris, a Rossyanie d 3 
przyszli do Warkaus, gdzie nieprzyjaciel także 
zpalił mosty , i ustąpił zostawiwszy w batteryach 
6 armat a blisko arsenału 8# *8 i 24 funtowych, 
i mnóstwo zapasu wszelkiego, o czem poźniey bę­
dzie doniesiono dokładnie, gdy przyidą rapporta 
od główno kommendeiuiącego. D. 6 GL. Barc­
lay de Tolli złączył się 1. GM. Laba no wern, i przy­
musił Szwedów opuściwszy Kuopio cofać się przez 
jezioro do Таіѵоіа D. 7 rano zaieliśmy Kuopio, 
gdzie zostawiony GM. Ra ch ma no w z brygadą i 1 4 
armatami ,* sam zaś GL Barclay de Tolli z woy­
skiem pośpieszył do Koiwisto, ażeby tym obrotem 
zabezpieczając prawe skrzydło GL Raiewskiego, 
okrył»razem centrum armii, i zaioł drogi prowa­
dzące do Tawasthus i Vusa. Cała strata Russy- 
iska do cł. S czerwca zkłada się z 24 żołnierzy za­
bitych go ranionych ,* raniony także Porucznik 
Wininkow 2 batalionu" strzelców gwardyiskiego. 
Reszta puźniey.

M U ІІ С H E N d. 13 czerwca. Dziś rano 
tronu Wurtembergskiego następca z małżonką wy­
jechał do Stutgardu; za w c zora Garnerin w ogro­
mnym bailonie ozdobionym flagą Francuzką, Bawar­
ską,W uitemberską,w przytomności niezliczonego lu­
du wzniósł się na powietrze;! odprawiwszy pomyślnie 
podróż zpuścił się na ziemię w Dornach mil kilka 
zląd odległem; Wieczorem ogród Królewski przy 
pałacu Nymphenburg pysznie oświecono, do cze­
go użyto lamp 100 t.

Dokończenie konstytucji Bawarskiey. Mi­
nistrów będzie 5, zagraniczny, sprawiedliwości, 
skarbowy, wnętrzny , wcienny, iedna osoba może 
zarządzać wielo departamentami; Królewskie wy­
roki w swoim każdy wydziale Minister podpisze, 
które inaczey mocy prawa nie maią,* za ścisłe ich 
wykonanie Królowi odpowiadają Ministrowie, ia- 
koteż za naruszenie konstytucyi, którego sami bę* 
dą przyczyną; corocznie wszyscy powinni Monar­
sze podać dokładne opisanie stanu powierzonych 
im interessów. Do dzieł ważnieyszych będzie ra­
da tayna, w którey z Ministrami 12 , nay więcey 
ló osob zasiadać może; taynych konsyliarzów Król 
wyznacza na rok; tym sposobem wysłużywszy lat 
16 zostaną dożywotniemi. Król i następca tronu 
na tey radzie obecni; w niebytności prezyduie



nayst arszy Minister, Rada roztrząsa proiekta od 
Króla przez Ministrów przysłane, mianowicie po. 
datkowe i skarbowe; rozwiązuje trudności zacho­
dzące w sadownictwie i administracyi^ iakotez czy­
li sługa koronny ma być sądzony. Rada dzieli 
sjg na 3 części ; prawodawstwa cywilnego i kry­
minalnego , skaibową, i rządu wnętrznego; każda 
liczy naymniey 3 osoby; uchwały swoie podaie 
pod rozwagę całey radzie; ta rada tayna może 
tylko radzić nie zaś ostatecznie stanowić.

Każdy Cyrkuł będzie rządzony przez Kommis. 
sorza z 3 albo 5 konsyliatzami; każdy Cyrkuł for. 
muie ziazd i deputacyą, pierwszy reprezentantów 
narodowych obiera, drugą Król wyznacza; ta radzi
0 zkładkach na wydatek mieyscowy potizebnych, 
podaie pioiekta dążące do polepszenia Cyrkułu,
1 przesyła Królowi przez Ministra wnętrznego. 
Osoby do ziazd u w yznacza  Król na całe ich 
życie z liczby 400 właścicielów, kupców, fabry­
kantów nay więcey płacących podatku gruntowego, 
licząc i na tysiąc mieszkańców. Zgromadzają się wy­
brani , ile razy obierać trzeba Reprezentanta, i gdy 
zaydzie rozkaz od tronu,* ziazd tiwa dni 8 na у di u. 
żey, Król mianuje Prezydenta na iedno lub wiele 
posiedzeń. Deput cya Cyrkułu odnawiać się po. 
winna w trzeciey części corok losem, posiedze­
nie iey 3 tygodniowe corok, Król czas, mieysce, 
Prezydentów naznacza. Do urzędów ppwiatowych 
należy polieya miejscowa pod dozorem Kommis- 
sarza Królewskiego. Dochody i podatki z wyczay- 
ue wybierać maią poborcę,* 6 lat służyć trzeba w 
urzędach niższy eh* żeby kto mógł być umieszczo­
nym w administracji; wdowy i sieroty sług ko­
ronnych na urzędzie zmarłych Król opatrzy, Re­
szta poźniey.

M A J) R 1 D d. 3 czerwca, W. X. Berg i 
Cliwii z radą Castiliiską przesyłając do narodu 
Hiszpańskiego wiadomy Napoleona wyrok wzglę­
dem zwołania do Bayonne Junty, przyłączył ode­
zwę tegoż Monarchy do Hiszpanów, w Którey wy. 
raża, iż Kiążęta ich prawa swoie do korćmy prze­
lali na osobę Napoleona, ten jednak nie chce nad 
Hiszpanią panować, lecz tylko zasłużyć na miłość 
i wdzięczność u dzisiejszych i przyszłych iey 
mi szkariców. Ta Monarchia iest stara, potrze­
bnie więc odnowienia, mianowicie w prawach i u- 
stawach swoich, ażeby odtąd dawne przeszkodą nie 
były do szczęśliwości domowey. Na ziezdzie wal­
nym w Bayonne przyrzeka Napoleon sam z de­
putatami od narodu wybranemi leczyć rany zada* 
ne przeciągiem wieków kraiowi , poznać i opa­
trzyć potrzeby obywatelskie; i nakoniec zrzekł­
szy się prawa nowo nabytego do Hiszpańskiej 
korony, ustąpić ią takiey osobiey, któraby drugim 
była Napoleonem, a pod niezłomną tarczą kon. 
stytucyi zachowując władzę i powagę Monarchom 
przyzwoitą, zabezpieczyła wolność, swobodę, przy­
wileje całego narodu, ażeby w następnych wie­
kach żyć mający Hiszpani powiedzieć mogli; ten 
Ojczyznę naszą przywrócił.

Donieśliśmy o deputatach którzy na Juntę do 
Bayonne iechać maią; przydaiemy o nich wiado­
mość obszerniejszą. Te ty lko  miasta wysyłać

maią deputatów, którym prawo służyło wybierać 
ich do stanów powszechnych narodu zwanych Cor- 
tesy nie tylko zaś obierać mogą kawalerów, ale 
nawet Grandów i tytułami Castilii ozdobionych, 
opatrując każdego na wydatek podróżny; byleby 
obrani byli oświeceni, gorliwi, doświadczeni, pa- 
tryoci, zaszczyceni ufnością ziomków, nie zważa­
jąc czy są przytomni elekeyom lub nie przyto­
mni, ludzie cywilni albo stanu wojskowego. Z 
duchowieństwa prócz Arcy Biskupów; Biskupów, 
Plebanów, być ma 12 kanoników Metropolital­
nych. Grandów 12. prowincje Nawarra, Bisca- 
ia, Guipuscoa, Аіаѵа, Maiorca, wyspy Canaryi- 
skie, As tury a po jednym deputacie przyszłą. Ra­
da Castilii 4, Indyjska 2, woienna 2, orderowa 1, 
skarbowa r, Inkwizycja 1; fiotta 2 ,  armia lądowa 
7. Akademie Salamanca, Yalladolid, Alcala po 
jednemu, kupcy 12, Arcy Biskup loLtuiLki 2,- 
każdy z 20 Biskupów po 1 Plebanie; o innych de­
putatach donieśliśmy dawniey.

L IS  BO N A  d. 28 Maia. X. Abrantes G. 
Junot ogłosił, że Napoleon wzgląd maiąc na stan 
dzisiejszy Purtugalln z osad zamorskich, i handlu 
ogołoconej, kontrybucją nadzwyczajną od 40 mili. 
franków do 20 mili. zmniejszyć kazał, co nie 
zciąga się bynajmniej do zwyczajney kontrybu­
c j i ,  która 100 miii. fr. wyniosła, i iuż iest zapła­
cona. To ulżenie ciężaru powszechnego, iakotez 
zaręczenie dane uroczystym sposobem, że Poitu- 
geliia udzielną będzie i własnego Króla otrzyma, 
radością napełniły obywatelów ; za przykLdem 
Coirnbry miasta Leiria, Porto, Amarante, Blanco, 
Ricardos wiele innych oświecone były; wszędy, 
dziękczynne nabożeństwo lud odprawił, do które­
go zachęcające listy pasterskie wydali Biskupi, Por­
to, Algarwii, Аѵеіго, wielu innych. Wspomnia­
ny G. Junot rozkazał, ażeby uroczystość Bożego 
Ciała z okazałością iak nay większą była odpra­
wiona w Lisbonie; wszystkie ulice, rynki, i domy 
iak naypyszniey przybrane, wojska w paradzie przy 
odgłosie muzyki, dział wałowych i fjotnych; co 
wyrazić trudno iak podobało się narodowi. W  
tych dniach za pozwoleniem wodza Francuz kie­
go odprawiła się rada 3 stanów, na którey pismo 
dziękczynne do Monarchy Francuzkiego ułożone 
i podpisane zostało, w którem na końcu wyrazili 
Portugalczykowie chęci, nadzieje, życzenia swo­
je, łącząc się z oświadczeniem G Junot niedawno 
uczynionem przez Graffa Ega imieniem ssiachty. 
Ta rada za pamięci żyjących Portugalczyków nie 
była widziana w narodzie,* zwoływał ią ostatni raz 
Król Jan 4. Spokoyność i porządek zachowuje­
my ścisłe w całym kraiu. Angielskie flotty  sto­
jąc przed uściem Tagu rzeki, pod Porto, inne mi 
miastami nadmorskiemi Porttugallii, handel zupeł. 
nie zatamowały ; na żywności iednak nam dotąd 
nie zbywa ; o emigracji mówić przestano, to pe­
wna że w arsenale morskim naszej stolicy Fran­
cuzki wódz pilnie kazał pracować nad uzbroje­
niem okrętów wojennych Portugalskich, fregat i 
mniejszych statków, które zostały w porcie Lis- 
bońskimpo oddaleniu się X. Regenta do Brezylii, ]j. 
czba ich iest znaczna, lecz majtków niewiele.



K I E Ł  d. 13 czerwca. Marszałek Bernadet 
te z Rendsburga, gdzie ma główną kwaterę, przy­
był tu wczora, i prezentował się Królowey Uun 
skiey; dziś znowu odiechał do armii. 2  C°PP 
hagi w tym tygodniu żadnych wiadomości nie od­
bieramy; nie przyjścia poczty zwyczayney krąże­
nie flott Angielskich iest przyczyną, a-lbo inna 
okoliczność , zgadnąć trudno. Przez Norwegią 
przyszły Londyńskie dzienniki d. 24 niaia; nic nie 
ma w nich godnego uwagi, prócz powtórzonyc 
sporów o zwrócenie okrętów nie słusznie Duń 
czykom wydartych, i o zamknięcie gorzelni. Op- 
pozycya do izby ni/szey dwie materye nowe 
wprowadziła. Reprezentant Thornton oskarżył kom 
panią Indyjską , że prowineye Arcote 1 Oude za­
garnęła bez pozoru nawet sprawiedliwości, po zey-
Ściu Xiążęcia, który był naszym przyjacielem, 1 
17 letniego syna zostawił następcę, ten zaś przez 
Anglików został uwięziony i ze wszystkiego wy­
zuty, pod pozorem taiemnych związków przez oy* 
ca zkleionych niegdy z Hyder Alim i Tippo Sa- 
ibem. Gdy dzieło Parlament na uwagę wziąć po­
stanowił, Reprezentant Romilly dowodził potrze, 
bę odmiany w prawie kryminalnemu zbyteczna ła­
godność dawnego, i nazbyt łatwe kary smiertel- 
ney odmienianie na wygnanie do Botanybay, nie 
tylko nie powściągnęły złoczyńców,lecz owszem ich 
liczbę pomnożyły.

P A R Y Ż  d. 14 czerwca. Według doniesień 
odebranych z New Yorck, Amerykański Kongres 
posiedzenia swoie miał zamknąć d. 25 kwietnia; 
uchwały iego niewiadome,- woyna z Anglię podo­
bna, ieszcze nie ieet zapowiedziana. Były Wice 
Prezydent RPtey Burr widząc się nienawidzianym 
od ziomków opuszcza ojczyznę, i iedzie do Angliie 

W pismach naszych czytamy następującą u. 
wagę. Morska woyna z pozoru bezczynna, dzi­
wne wyprowadza skutki; od kilku miesięcy Fran- 
cya więcey zyskała, niż gdyby wielkę flottę An­
glików zwyciężyła,- eskadry nasze przebiegły mo­
rza, posiłek osadom zaniosły, handel nieprzyja­
ciela zatrwożyły; zdobyliśmy nadmorskie krainy, 
nowe porty, w nich niezliczone tysiące maytków, 
niemało okrętów, napełnione arsenały, nieprzyja­
ciołom do nich wstęp na zawsze zamykając. Po­
trzeba zniszczenia przemocy panów Oceanu dała 
nam pomoc wieloraką, iakiey mieć nie mogliśmy 
woiuiąc z nieprzyjacielem umiarkowanym i spra­
wiedliwym. ANGIELSCY MINISTROWIE NA- 
RZĘDZIEM ZAWSZE BYLI POŻYTECZNEM 
DLA WZROSTU POTĘGI NASZEY. Ludzie 
rozsądni w tym narodzie za trudne i szkodliwe 
mieli zamknięcie portów; dziś iest niepodobne 
w przestrzeni mil 1500 brzegów Europeyskicb, 
gdzie Anglicy żadnego przytułku nie znaydą; krą­
żenie zimowe znaczną^ dotąd klęskę przynosiło 
nieprzyjacielowi, która podwoi się teraz. Chcąc 
zamykać wszystkie porty Brytańnia W. podwoić 
musi potęgę swoią, co niepodobna, inaczey eska­
dry zprzy mierzone wynidę na morze, połączę się, 
i zwyciężę nabywszy doświadczenia. Dotąd sza­
la na stronę Angielską przeważała; lecz przewa- 
ga codzień staie się mnieysza ; ich potęga ie»t

na stopniu naywyższym, z którego nic i»z w у'/.<’/  
postąpić, lecz upadać musi,- strona przeciwna co­
dzienny wzrost bierze. Dotąd morskie nawałuo- 
ści dziesiątą część okrętów Angielskich psowały 
użytych do zamykania portów corocznie; klęska 
będzie większa koniecznie, ieżeli Parlament ze­
chce wystawić potęgę odpowiadającą potrzebie; 
gdyby zaś ią wystawił, utrzymać długo nie po­
trafi.

Zmarły Kardynał Arcy Biskup De Behoi ia-* 
ko Senator w Pantheonie miał być pogrzebiony; 
lecz ponieważ umierając chęć oświadczył, ażeby 
iego zwłoki złożone były przy kościele katedral 
nym, rzecz do Monarchy odesłano. Między li- 
cznemi cnotami tego Patiyarchy żyjących Bisku­
pów jaśniała naybardziey litość nad nędinerai; gdy 
rozeszła się wiadomość o zgonie iego, tysiące u- 
bogich zgromadziły się do pałacu żal szczery o- 
kazuiąc z utraty Pasterza dobroczyńcy, który w 
szczupłych Aawet dochodach swoich znaydował 
sposobność ratowania wielu.

W I L N O  VS. d. 1 Lipc*. W dniach 25, 
1 6  i 27 tego miesiąca przy licznem zgromadzę* 
niu Gości Uczniowie Gimnazjum przy Jmperator- 
skim Wileńskim Uniwersytecie odbyli popis pu­
bliczny , na którym odpowiadając na zapytania
przez JW. Rektora i W W .  Professorow tegoż U- 
niwersytetu sobie dane z nauk Graramatyki i ę i j — 

kow Polskiego i Łacińskiego, Moralney, Jeogratii, 
Arytmetyki, Charakterów, Matematyki teoryczney. 
Algebry, Ogrodnictwa, Rolnictwa, b izyki, Wy­
mowy, i Poezyi, Prawa przyrodzonego, polny, 
tycznego, ekonomiki polityczney, prawa narodów, 
Histoiyi powszechney z Jeografią, ięzykow Ros- 
Syisltiego, Francuzkiego, Niemieckiego i Rysunków, 
szczególnieyszy dali dowod swey pilności i postę­
pku w onych mianowicie z klassy i. Adam Abła- 
mowicz, Józef Ciszkiewicz, Józef Becu, Józef Śnia­
decki, Mikoiay Gierżdorf, Hieronim Ciszkiewicz, 
Alexander Niewiadomski, Jzydor Kuczewm, Ro­
muald Brachfeld, Piotr Waszkiewicz, Franciszek 
Malewski, Józef Bohusław, Felix Romanowski, An­
toni Szahin, Walenty Wolf, Grzegorz Siniaków- 
ski, Michał Legenza. Z klassy u  Dominik B t .  

ranowież , Jan Urbanowicz, Jan Dalecki, Jan Za­
krzewski, Antoni Wyrwicz, Jgnacy Hnwald, Joz. f 
Lipko, Michał Baliński, Paweł Podgórski, Stani­
sław Sidorowie®, Mikołay Oskirko, Kazimierz Pasz­
kowski, Jerzy Kozaryn, Józef Slepśc, Jozef Zno- 
sko Michał Lachnicki. Z klassy Ш .  Piotr Sła­
wiński, Adam Borowski, Michał i Korneliusz Kor­
butowie, Felix Lasków,cz, Józef Dzieżyć, Kazi- 
mierz Balikiewicz, Fryderyk Huhel, Stanisław 
Rosołowski, Józef Krassowski, Jan Jarmołowicz,
- klagsy IV Stanisław Gucewicz, Józef Grabowski,
Michał Krukowski, Onufry Pławski, Kazimierz; Mo­
niu,-ko, Jgnacy Sawicz, Karol Mórawsk, ozef 
Alexandrowicz. Adolf Abicht, Jakub Bnotet^Ka­
zimierz Brant, Stanisław Dzieroiynski. Z klassy 
v Caspar Hornowski, Dominik Romanowski, Bo­
nawentura Powieki, Stanisław Sowgin, z klassy v. 
Ludwik Sobolewski, Kazimierz Szapalinski, Julian 
Pomarnacki, Jgnacy Lachnicki, Jgnacy Wołodko,


